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Rozstrzygają się najważniejsze dla narodu niemieckiego sprawy
iana depesz między rządem NRD i Józefem Stalinem

w 7 rocznica wyzwolenia narodu od tyranii faszystowskiej\
MOSKWA. (PAP). Agencja TASS ogłasza depesze, wymie

nione z okazji . siódmej rocznicy wyzwolenia narodu nie
mieckiego przez Armię Radziecką między premierem NRD Gro- 
tewohlem, a Generalissimusem Stalinem.

Premier Niemieckiej Republi 
ki Demokratycznej — Otto Gro 
tewohl, w imieniu rządu NRD 
przesłał do przewodniczącego Ra 
dy Ministrów ZSRR — J. W. 
Stalina następującą depeszę:

Depesza w imieniu rządu UD 
do Generalissimusa Stalina
Do
Przewodniczącego
Rady Ministrów ZSRR
Towarzysza J. W. Stalina

Moskwa
Wielce Szanowny Generalissi

musie Stalin!
W dniu siódmej rocznicy wy

zwolenia narodu niemieckiego 
spod jarzma hitlerowskiego fa
szyzmu, przekazuję Wam, sza
nowny Towarzyszu Stalin, ser
deczne pozdrowienia w imieniu 
rządu Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej i ode mnie oso 
biście. Z głęboką wdzięcznością 
chylimy sztandary przed mężny
mi bohaterami sławnej Armii 
Radzieckiej, poległymi w walce 
o wyzwolenie narodu niemieckie 
go spod jarzma hitlerowskiego 
faszyzmu.

Ludność Niemieckiej Republi 
ki Demokratycznej obchodzi 
święto państwowe 8 maja w 
chwili, . kiedy rozstrzygają się 
najważniejsze dla narodu nie
mieckiego sprawy. Chodzi o wy 
korzystanie terytorium Niemiec 
dla podboju Europy przez 
imperializm amerykański i 
jego niemieckich wasali z 
Bonn. Ta groźba dla poko
ju w Europie pociąga za sobą dla 
Niemiec niebezpieczeństwo woj
ny bratobójczej i całkowitego zni 
szczenią Niemiec. Rozbicie Nie
miec pogłębia się, a odmowa za 
warcia traktatu pokojowego 
sprzyja odrodzeniu niemieckiego 
mili tary zmu i faszyzmu.

Niezliczone przykłady dowodzą, 
że wysuwane przez patriotów nie 
mieckich .żądania zapewnienia 
narodowi niemieckiemu jedności, 
pokoju, niezawisłości i suweren 
mości — znajdowały stale bezin- 
tersowną pomoc i poparcie ze 
strony Związku Radzieckiego. Na 
ród niemiecki widzi to znów w 
obu notach rządu radzieckiego — 
x dnia 10 marca 1952 r. i z dnia 
9 kwietnia 1952 r. Dokumenty 
te odpowiadają w pełni intere
som narodowym wszystkich 
Niemców. Dlatego też wszyscy 
miłujący pokój i patriotycznie u- 
sposobieni ludzie w całych Niem

czeeh, przyjęli je z uczuciem we 
wnętrznej satysfakcji i głębokiej 
wdzięczności. Dziękujemy rzą
dowi Związku Radzieckiego za je 
go propozycje na rzecz przepro
wadzenia wyborów w całych 
Niemczech, utworzenia rządu 
ogólnoniemiecidego i zawarcia 
traktatu pokojowego z Niemcami.

Dziękujemy również za wielką 
rzeczywistą pomoc i poparcie w 
doniosłej sprawie naszego budów 
nictwa pokojowego, gospodar
czego i społecznego, zwłaszcza 
za przekazanie w tych dniach w 
ręce naszego narodu 66 przed
siębiorstw radzieckich towa
rzystw akcyjnych. Wielkie są 
sukcesy, osiągnięte dzięki tej po 
mocy przez nasze masy pracują
ce. Lud pracujący Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej oraz je

go rząd będą wszelkimi środkami 
i z całą energią odpierać wszel
kie zamachy na te zdobycze oraz 
wszelkie ataki przeciwko poko
jowi.

Naród niemiecki nie chce woj
ny! Naród niemiecki chce żyć w 
jednolitym, miłującym pokój, 
niezawisłym i demokratycznym 
państwie, jako równouprawnio
ny członek rodziny miłujących 
pokój narodów. Patriotyczne i 
miłujące pokój siły narodu nie

mieckiego, obywatele Niemiec
kiej Republiki Demokratycznej 
zdają sobie sprawę ze swej wiel
kiej odpowiedzialności za utrwa 
lenie i zachowanie pokoju w Eu
ropie. Zapewniają oni Was, sza
nowny Towarzyszu Stalin, że bę 
dą nadal nieustannie walczyć o 
zachowanie pokoju.

Rząd Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej 

(—) GROTEWOHL 
premier

Odpswietfź Generalissimusa Józefa Stalina
Depesza J. W. Stalina, przęsła! rządowi Niemieckiej Republiki

Uroczyste
Dnia Zwycięstwa

w ZSRR
MOSKWA. (PAP). W całym 

Związku Radzieckim odbyły się 
liczne uroczystości poświęcone 
Dniowi Zwycięstwa — 7 roczni
cy rozgromienia Niemiec faszy
stowskich przez Armię Radziec
ką. W miastach i wsiach, klu
bach, pałacach kultury odbyły 
się uroczyste akademie i odczyty 
poświęcone tej historycznej rocz
nicy. W wielu miejscowościach 
zorganizowano spotkania ludno
ści z bohaterami Związku Ra
dzieckiego — uczestnikami Wiel
kiej Wojny Narodowej. Na ekra
nach kin radzieckich wyświetla
ne są filmy związane tematycznie 
ze zwycięstwem oręża radzieckie 
go nad hitlerowską machiną wo
jenną.

Prasa zamieściła liczne artyku
ły, poświęcone Dniowi Zwycięst
wa. Dziennik „Prawda“ podkre
śla w artykule wstępnym, że w 
latach Wielkiej Wojny Narodo
wej narody Związku Radzieckie
go ocaliły honor, wolność i nieza
wisłość swej ojczyzny, wyzwoli
ły Europę spod jarzma najeźdź
ców hitlerowskich, ocaliły ludz
kość przed groźbą niewoli faszy 
stowskiej. Organizatorem histo
rycznego zwycięstwa narodu ra
dzieckiego był Stalin.

„Wszyscy uczciwi ludzie na 
świecie, przyszłe pokolenia —• pi 
sze „Prawda“ — sławić będą 
Związek Radziecki j wielike imię 
Sfalina, którzy ocalili cywiliza
cję przed faszyzmem“.

na w odpowiedzi premierowi 
Niemieckiej Republiki Demo
kratycznej — Otto Grotewohio- 
wi brzmi:

Do
premiera Niemieckiej Republiki
Demokratycznej
towarzysza O. Grotewohla

Berlin
Proszę Rząd Niemieckiej Re

publiki Demokratycznej i Was 
osobiście, Towarzyszu Premie
rze, o przyjęcie wyrazów mojej 
wdzięczności za przyjazną depe
szę, przesianą z okazji siódmej 
rocznicy wyzwolenia narodu nie 
mieckiego od tyranii faszystow
skiej.

Życzę narodowi niemieckiemu

Demokratycznej sukcesów w wal 
ce t jednolite, niezawisłe, demo 
kratyczne 1 pokój miłujące Niem 
cy, o jak najrychlejsze zawarcie 
traktatu pokojowego i wycofanie 
wojsk okupacyjnych z Niemiec — 
w interesie Niemiec i w intere
sie pokoju na całym świecie.

(—) J. STALIN 
* * *

Z o-kazji 7 rocznicy wyzwolenia 
narodu niemieckiego z jarzma fa
szyzmu przez Armię Radziecką 
nastąpiła również wymiana de
pesz między prezydentem Niemie 
ckiej Republiki Demokratycznej 
Wilhelmem Pieckiem i przewod
niczącym Prezydium Rady Naj
wyższej ZSRR M. Szwernikiem.

W dniu Święta Zwycięstwa
Rozkaz dzienny

ministra spraw wojskowy^ ZS
MOSKWA (PAP). W dniu 9 maja 1952 r. minister spraw 

wojskowych Związku Radzieckiego — A. Wasilewski ogłosił 
następujący rozkaz dzienny:

Towarzysze szeregowcy i podoficerowie! Towarzysze 
oficerowie i generałowie!

Siedem lat temu naród radziecki i jego siły zbrojne pod 
kierownictwem Partii Komunistycznej oraz naszego mądrego 
Wodza i wielkiego Dowódcy Towarzysza Stalina zakończyły 
zwycięsko Wielką Wojnę Narodową, odniosły całkowite zwy
cięstwo nad zaborcami hitlerowskimi, którzy targnęli się na 
wolność i niezależność naszej ojczyzny oraz uratowały na
rody Europy przed potwornością niewoli faszystowskiej.

Z okazji rocznicy zwycięstwa witam i pozdrawiam cały 
skład osobowy Armii Radzieckiej!

Dla uczczenia dnia zwycięstwa, dziś w dniu 9 maja, roz
kazuję oddać 30 artyleryjskich salw honorowych w stolicy 
naszej ojczyzny — Moskwie, w stolicach republik związko
wych, jak również w Kaliningradzie i Lwowie oraz w mia
stach bohaterach — Leningradzie, Stalingradzie, Sewasto
polu i Odesie.

Niech żyje naród radziecki I jego okryta chwałą armia!
Niech żyje rz'1 d radziecki!
Niech żyje wielka partia Lenina - Stalina, zahartowana 

w walkach awangarda narodu radzieckiego, promotor i orga
nizator naszych zwycięstw!

Niech żyje nasz wielki Wódz i Nauczyciel, genialny Do
wódca Generalissimus Związku Radzieckiego — Towarzysz 
Stalin!

Wieczna chwała bohaterom, którzy polegli w walkach o 
wolność i niezależność naszej ojczyzny!

* s& *
MOSKWA (PAP). Z ok? ü siódmej rocznicy zwycięstwa 

nad zaborcami hitlerowskimi, rozkaz do marynarzy i ofice
rów Marynarki ogłosił także minister Marynarki Wojennej 
ZSRR — admirał Kuzniecow.

Przyszłość należy do sił pokoju, demokracji i socjalizmu

inspirowanych przez geniusz Stalina
Akademia w Pradze w 7 rocznicę wyzwolenia Czechosłowacji

PRAGA. (PAP). 8 maja wieczorem odbyła się w Pradze w 
teatrze im. Smetany uroczysta akademia, poświęcona siódmej 
rocznicy wyzwolenia Czechosłowacji przez Armię Radziecką.
Przy stole prezydialnym zasied 

li: przewodniczący Zgromadzenia 
Narodowego —1 John, premier Za 
potocky z członkami rządu, se
kretarz KC Komunistycznej Par 
tii Czechosłowacji — Novotny, 
członkowie radzieckiej delegacji 
rządowej — marszałek Związku 
Radzieckiego Koniew, zastępca 
ministra spraw zagranicznych 
ZSRR — Zorin i ambasador

ZSRR w Czechosłowacji — Ław 
rentiew, szefowie delegacji rzą
dowych poszczególnych krajów.

Posiedzenie zagaił wicepremier 
i minister spraw zagranicznych

rocznicy wyzwolenia, pozdrawia 
swego wyzwoliciela — bohaterski 
naród radziecki i sławną armię 
Związku Radzieckiego. Wita on 
wśród siebie delegację radziecką 
z wyzwolicielem Pragi, marszał
kiem Koniewem na czele. Prze- I pełniony płomienną miłością i 
bezgraniczną wdzięcznością

Siroky, po czym zabrał głos pre pozdrawia Wszechzwiązkową Ko

Wyjaśnienie
Ministerstwa

Finansów
W związku z licznymi zapyta 

niami, Ministerstwo Finansów 
wyjaśnia, że w roku bieżącym 
rozpisanie narodowej pożyczki 
nie jest przewidziane.

Dostawa mleka i pieczywa do domów
WARSZAWA (PAP). Handel u- 

społeczniony przygotowuje się do 
wprowadzenia w życie zarządze
nia min. handlu wewnętrznego o 
sprzedaży pieczywa i mleka z do
stawą do domów.

Na terenie całego kraju w miej 
scowościach liczących powyżej 25 
tys. mieszkańców ustala się sieć 
sklepów, które będą prowadzić 
ten rodzaj sprzedaży. Sklepy te 
rozsiane równomiernie we wszyst 
kich dzielnicach miast, ze specjał 
nym uwzględnieniem osiedli ro
botniczych, wywieszą odpowied

nie ogłoszenia, informujące miesz 
kańców o sprzedaży z dostawą do 
domów.

Konsumenci, którzy będą chcie 
li korzystać z tego nowego, wy
godnego systemu sprzedaży, mo
gą zgłaszać zapotrzebowania u 
kierowników sklepów, określając 
dokładnie ilość i jakość żądanych 
artykułów, oraz godzinę, na któ
rą chcą je otrzymać. Zamówie
nia składać trzeba co najmniej 
na olfres 15 dni. Zamówienia na 
cały miesiąc składać należy w ter 
minie do dnia 25 na miesiąc na-
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stępny. Na dostawę w pierwszej 
połowie miesiąca zamówienia na
leży składać do dnia 25 poprze
dzającego miesiąca i do dnia 10 
na drugą połowę miesiąca. Przy 
składaniu zamówienia konsument 
uiszcza z góry opłatę z dolicze
niem kosztów za dostarczenie do 
domu. Koszty te wynoszą zależ
nie od odległości 20 — 40 gr. za 
litr mleka oraz 10 proc. warto
ści zamówionego chleba i do 15 
proc. wartości innego pieczywa. 
Zamawiający artykuły do domu 
mają pierwszeństwo w ich otrzy
maniu.

Mleko dostarczone będzie kon
sumentom w zamkniętych butel
kach, a pieczywo z koszy lub 
skrzynek w godzinach od 5 do 8 
rano.

W wypadku nieodebrania przez 
konsumenta zamówionych artyku 
łów, sklep zwraca 50 proc. ich 
wartości. Zmiany asortymentu do 
konywać można za pośrednict
wem roznosicieli.

W celu zapewnienia jak naj
sprawniejszego zaopatrywania lu 
dności w m-ako i pieczywo z do
stawą do domów, kierownicy skle 
pów urządzać będą okresowe na
rady z udziałem roznosicieli i 
konsumentów.

mier Czechosłowacji Zapotocky, 
który powiedział m. in.:

Przemówienie 
premiera Zapofecky’ego

Wydarzenia, których siódmą ro 
cznicę dziś obchodzimy — pozo
staną dla nas zawsze wydarzenia 
mi o znaczeniu historycznym. W 
owych dniach ojczyzna nasza zo 
stała wyzwolona od poniżającego 
jarzma okupacji faszystowskiej. 
Nasza wyzwolicielka — bohater
ska Armia Radziecka rozgromi
ła ostatecznie faszyzm hitlerow
ski i zakończyła\zwycięsko wiel
ką wojnę narodową. Zwycięstwo 
to oznaczało nie tylko klęskę Hit 
lera. Zadało ono również ciężki 
cios reakcji kapitalistycznej na 
całym świecie.

Dla narodów naszej ojczyzny, 
Czechów i Słowaków, wyzwole
nie oznaczało prawdziwe zmart
wychwstanie po tylu beznadziej
nych, ponurych latach znienawi
dzonej okupacji. Toteż pierwsze 
czołgi zwycięskiej Armii Radziec 
kiej, które ukazały się na ulicach 
naszej, starodawnej Pragi, powita 
ne zostały falą patriotycznego en 
tuzjazmu, radości, miłości i 
wdzięczności. W owych dniach 
narodziło się hasło: „Ze Związ
kiem Radzieckim na wieki!“. 
Wierny temu hasłu naród nasz 
również dzisiaj, w dniu siódmej

munistyczną Partię» (bolszewi
ków) i jej Wodza, Nauczyciela ro 
botników wszystkich krajów i 
swojego Przyjaciela — Wielkiego 
Stalina.

Uczucia przyjaźni i miłości do 
Związku Radzieckiego krzepną i

pogłębiają się wśród nas coraz 
bardźiej. Daremne są zbrodnicze 
próby wszelkich wrogów zachwia 
nia tej przyjaźni osłabienia wię 
zów naszego wieczystego soju
szu. NIE MA OBECNIE TAKIEJ 
SIŁY, F.TÖRA MOGŁABY ZA
GRODZIĆ NASZEMU NARODO
WI DROGĘ DO SOCJALIZMU I 
DO LEPSZEJ PRZYSZŁOŚCI.

Po przemówieniu premiera roz 
legła się potężna owacja na cześć 
Związku Radzieckiego i Generali 
ssimusa Stalina.

Gdy na trybunie ukazał się na 
stępnie szef radzieckiej delegacji 

(Ciąg dalszy na str. 2)

Sukces Królaka
w dziewiątym etapie Wyścigu Pokoju

BAD SCHANDAU (PAP). Start 
do górzystego IX, a na terenie 
NRD ostatniego etapu Wyścigu 
Pokoju, Chemnitz — Bad Schan
dau, długości 117 km, był jeszcze 
jedną potężną, pokojową manife
stacją wielotysięcznych rzesz lud 
ności tego 300-tysięcznego prze
mysłowego miasta. Również na 
całej trasie tego etapu ludność 
niezwykle gorąco przyjmowała 
kolarzy.

Bad Schandau ta oiękna miej
scowość uzdrowiskowa wspaniale 
przygotowała się na uroczyste 
powitanie kolarzy. Tłumy ludzi 
gorąco oklaskiwali i dopingo
wali na finiszu.

Klasyfikacja indywidualna IX 
etapu: 1) Vesely (CSR) 3:10:22, 2) 
Królalk (Polska) 3:10:22, 3) Ver
fielst (Belgia) 3:11:22, 4) Steel 
(Anglia) 3:11:23, 5) Dimitrow (Buł 
garia) 3:11:24, 6) Stablewski (Po
lonia Francuska) 3:16:11, 7) Fe-

Fabryko celulozy w Kostrzynfu
ZIELONA GÓRA (PAP). Dzień 

ny nakład gazet w 1939 r. wyno
sił 900 tys. egzemplarzy, a w ro
ku 1951 gazety rozchodziły się w 
ponad 6 milionowym nakładzie, 
w 1951 roku wydrukowano 102 
miliony książek w porównaniu z 
29 milionami egzemplarzy w 
1938 r.

W dalszych latach Planu 6-let 
niego cyfry te poważnie wzros
ną, do czego w znacznej mierze 
przyczyni się budująca się potęż 
na fabryka celulozy i papieru w 
Kostrzyniu w woj. zielonogór
skim.

Potężny kombinat celulozy w

Kostrzyniu będzie produkował 
więcej celulozy — podstawowego 
produktu przy fabrykacji papie
ru, niż Ały przemysł papierniczy 
przedwrześniowej Polski.

W zakładach kostrzyńslcich o- 
prócz zasadniczego produjktu — 
celulozy z odpadków będzie się 
wyrabiało terpentynę, drożdże 
pastewne, żywicę oraz szereg in
nych produktów ubocznych.

Obecnie nad brzegiem Warty, 
na rozległych terenach budującej 
się fabryki wznoszą się już olb 
rzymie kompleksy budynków o 
kubaturze setek tysięcy m sześć.

derici (Włochy) 3:16:18, 8) Ver- 
schueren (Belgia) 3:16,31, 9) La 
Grouw (Holandia) 3:16:31, 10)
Wójcik (Polska) 3:16:32. Dalsi Po 
lacy zajęli następujące miejsca: 
21) Kłabiński 3:17:13, wśród za
wodników zajmujących miejsca 
od 22 do 43 znajdują się: Hada- 
sik i Wrzesiński w czasie 3:17:44 
(cała grupa w jednakowym cza
sie), 67) Jarząbek 4:00:23.

Klasyfikacja drużynowa IX eta
pu: 1 — 2) Belgia i CSR w jed
nakowym czasie 9:45:06, 3) Pol
ska 9:45:07, 4) Bułgaria 9:45:11, 
5) Anglia 9:45:51, 6) NRD 9:51:30,
7) Francja 9:51:42, 8) Dania
30:03:59, 9) Węgry 10:06:06, 10) 
Holandia 10:18:17.

Klasyfikacja indywidualna po 
dziewięciu etapach: 1) Steel (An
glia) 41:37:30, 2) Vesely (CSR) 
41:40:14, 3) Verschueren (Belgia) 
41:44:20, 4) Stablewski (Polonia 
Franc. 41:46:12, 5) de Groot (Ho
landia) 41:51:07, 6) Jovett (An
glia) 41:52:25, 7) Greenfield (An
glia) 41:55:03, 8) Deutsch (Au
stria) 41:59:13. 9) Trefflich (NRD) 
42:01:24, 10) Wood (Anglia)
42:05:15.

Polacy zajmują następujące 
rmejsca: 14) Wójcik 42:14:43, 18) 
Królak 42:24:13, 20) Kłabińslki 
42:25:45, 21) Hadasik 42:28:23, 33) 
Wrzesiński 42:52:23, 5 ) Jarzą-
fc k 44:32:05.

Klasyfikacja drużynowa po 
dziewięciu etapach: 1) Anglia
125:04:34, 2) CSR 125:49:23. 3)
NRD 126:02:23, 4) Belgia 126:06:36 

) Polska 126:24:57. 6) Bułgaria
126:37:48, 7) Holandia 126:46:51,
8) Rumunia 128:44:32, 9) Dania
128:W;20, 10) Włochy 129:24:17.

Dobra książka—to przyjaciel i doradca w nauce i pracy
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Wczoraj i dziś
Było to dziewiętnaście lat te

mu. Krakowski dziennik „Na
przód“ w dniu 29 stycznia 1933 
donosił:

„W Warszawie przechodnie na 
ul. Mokotowskiej zauważyli jakie 
goś młodego mężczyznę, leżące
go pod ścianą domu. Wezwany le 
karz pogotowia stwierdził krańco
we wycieńczenie z głodu i udzielił 
młodemu człowiekowi doraźnej po 
mocy. Ze znalezionych dokumen
tów wynika, że młodym mężczyz 
ną jest 21-letni Grabowski, stu
dent bez zajęcia“.

Rok 1933 był rokiem kryzysu. 
Ale rok 1936 był już rokiem 

„koniunktury“. 31 marca 1936 r. 
„Kurier Warszawski“ — pismo 
bogatej burżuazji, kupców, fa
brykantów i obszarników, znane 
z wielkiej powściągliwości — pi 
sał:

„Sytuacja, młodzieży studiują
cej jest po prostu tragiczna. Do 
niewesołych perspektyw, jakie 
się otwierają przed kończącymi 
studia, dołączają się rozpaczliwe 
niejednokrotnie warunki, w ja
kich młodzież musi zdobywać 
Wiedzę.

Czy w ciągłej obawie przed skrę 
śleniem z listy słuchaczów za nie
płacenie czesnego, na które brak 
środków, o głodzie często i chło
dzie, w stanie depresji psychicz
nej. spowodowanej ciężkimi wa 
runkami, które pokonywać trze- i 
ba z dużym nieraz wysiłkiem, czy 
w tych anormalnych okolicznoś
ciach może przeciętny student 
pracować wydajnie i z pożytkiem 
dla siebie... Czy przeciętny stu
dent zdoła w tych warunkach 
przetrwać i nie załamie się w po
łowie drogi, zwiększając zastępy 
bezrobotnych i rozgoryczonych dy 
letąntów“.

Zastępy „bezrobotnych“ i roz
goryczonych dyletantów...

Tak było. Gdy student nie 
miał pieniędzy na opłacenie czes
nego — wyrzucano go po prostu 
z uczelni. Trudno to wytłuma
czyć młodzieży dziś, gdy na każ 
dych 180 studentów — 63 otrzy
muje stypendia państwowe, gdy 
nauka jest bezpłatna. Trudno 
wytłumaczyć fakt, iż młodzi lu 
dzie z dyplomami inżynierów 
szukali pracy. A jednak tak by
ło.

„Za dużo młodzieży*1

Wszystko to należy już do hi
storii. Zarówno w Polsce, jak i 
w Czechosłowacji, Rumunii, na 
Węgrzech, w Bułgarii, Albanii, w 
Niemieckiej Republice Demo 
kratycznej — wszędzie tam, gdzie 
runął kapitalizm, gdzie władzę 
sprawuje lud.

Ale to wszystko jest nadal rze 
czywistością tam, gdzie rządzi 
burżuazja, gdzie kapitał, zgroma 
dzony w rękach prywatnych po 
siadaczy milionom wyzyskiwa
nych odbiera chleb, a setkom 
wyzyskiwaczy zapewnia wszel
kie luksusy.

wać będzie po zwycięskim wyko
naniu Sześciolatki

„Kto miał dawać 
na naukę“

Tylko nieliczni „uprzywilejo
wani“ nie obawiali się o naukę 
swych dzieci. Mieli pieniądze, 
by za nią płacić. Mogli chronić 
swe dzieci przed gruźlicą. Mieli 
pieniądze na sanatoria, lekarzy, 
na wakacyjny wypoczynek dzie
ci.

W Polsce Ludowej w szkołach 
podstawowych uczy się bezpłat
nie 3,5 miliona dzieci. Otoczo
ne są bezpłatną opieką lekarską. 
Ponad milion dzieci miejskich 
wyjeżdża na kolonie wakacyj
ne do najpiękniejszych miejsco- 
wyości kraju po słońce, radość i 
zdrowie.

Dziś, gdy fabryki, kopalnie, 
domy, wielkie majątki stały się 
własnością narodu, już nigdy nie 
powróci to, o czym pisała przed 
wojną krakowska uczennica w 
„Pamiętnikach bezrobotnych“:

„Na ustach ludzi słychać teraz 
tylko jedno słowo „bezrobocie“, 
...matka straciła posadę, a ja mu
siałam przerwać naukę, bo kto 
mi miał dawać na tak drogą nau
kę...“

Kto mi miał dawać na tak dr o 
gą naukę? Pytanie owej dziew
czynki, której matka była bez 
pracy, która sama musiała szu
kać zarobku zamiast się uczyć, 
w sanacyjnej Polsce pozostawa
ło bez odpowiedzi.
Powszechna oświata
W Polsce Ludowej uczy się w 

sposób zorganizowany około 6

milionów dzieci, młodzieży i do
rosłych. Uczy się więc co czwar 
ty obywatel.

Do 23.000 szkół podstawowych 
uczęszcza 3,5 miliona dzieci w 
tym ponad 2 miliony na wsi. Licz 
ba szkół 7 klasowych ' przekro
czyła 12.000 i obejmuje 82 proc. 
ogólnej liczby uczniów szkół pod 
stawowych.

Ponad 500.000 chłopców i dziew 
cząt uczy się w szkołach zawodo 
wych, a w wyższych uczelniach 
kształci się 120.000 młodzieży. 60 
proc. ogółu studentów korzysta 
ze stypendiów państwowych.

Konstytucja Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej, ustalając o- 
bowiązek nauki, gwarantuje 
jednocześnie prawo do niej i do 
jej bezpłatności.

Zlikwidowaliśmy analfabe
tyzm, jako zjawisko masowe. Co 
dziennie ukazuje się w Polsce bli 
sko 15 milionów egzemplarzy 
dzienników i czasopism, które

trafiają do rąk chętnych nabyw
ców. Od chwili odzyskania nie
podległości wydrukowaliśmy o- 
koło pół miliarda egzemplarzy 
książek i broszur i nie leżą one 
martwe na półkach. 55.000 bi
bliotek publicznych, związko
wych j szkolnych obsługuje mi 
liony czytelników.

Rozwój nowej techniki, wzrost 
uprzemysłowienia kraju, prze
miany ustrojowe wsi wymaga 
ją od milionów robotników i 
pracujących chłopów nieustan 
nego podnoszenia swoich kwali 
fikacji zawodowych, swego po 
ziomu umysłowego i równocześ
nie umożliwiają masom zdoby
wanie wiedzy.

Wraz z rozwojem i wzrostem 
Polski Ludowej, rozwija się 
rośnie człowiek światły i kultu
ralny. Powszechną oświata jest 
wielką zdobyczą klasy robotni
czej i dźwignią rozwoju narodu.

St. G.

Ruch korespondentów i listy czytelników stanowią 
szczególnie ważną i cenną formę kontaktu z masami pra
cującymi, pobudzającą aktywność mas, ułatwiającą walkę 
z wynaturzeniami, z biurokratyzmem, z bezdusznym sto
sunkiem do potrzeb człowieka pracującego. Znaczenie te
go kontaktu dla posługiwania się metodą zdrowej krytyki 
i samokrytyki w naszej walce codziennej o przeobrażenie 
życia, o wykarczowanie starych nałogów i stosunków, w 
walce z oportunizmem i sekciarstwem, przeżytkami starej 
ideologii w psychice ludzkiej, z oporami resztek starych 
klas — jest nieocenione.

(Bolesław Bierut:
z referatu na IV Plenum KC PZPR)

W
Portowcy —

„Dni Oświaty, Książki i Prosy"
Związkowcy — robotnicy por

towi, w Dni Oświaty, Książki i 
Prasy prządzają w swym Porto
wym Domu Kultury atrakcyjną 
wystawę książkową.

W okresie tym odbędzie się 
tam również wieczór literacki o- 
raz trzy klubowe pogadanki lite 
ratów. Niezależnie od tego, robot

nik na każdym stanowisku w por 
cie pozna znaczenie „Dni“ za po 
mocą starannej agitacji poglądo 
wej.

Portowcy zakończą Dni Oświa 
ty, Książki i Prasy w dniu 18 
bm. wielką zabawą w Domu 
Kultury, połączoną z losowaniem 
książek. (we)

14 włoków śledziowych
w ramach zobowiązań pierwszomajowych

W Trzebieży nad Zalewem liczne zobowiązania, 
Szczecińskim czynna jest sieciar lości wykonali.

które w ca

nia spółdzielni „Certa“ ze Szcze
cina. Pracujący tam sieciarze 
podjęli z okazji święta 1 Maja

Linia wysokiego napięcia
połączyła Stalingrad 

z lewym brzegiem 
Wołgi

MOSKWA PAP. Na terenie budowy 
j«dne] z największych na świecle — 
Stalingradzkiej Elektrowni Wodnej, 
zakończono podwieszanie przewo
dów na głównym odcinku linii prze
syłowej wysokiego napięcia biegną
cej ze Stalingradu na lewy brzeg Woł 
gl. Linią tą płynąć będzie energia 
elektryczna dla budowniczych ,,Sta- 
lingradhydrostroj u".

Nad Wołgą zwisają obecnie 4 linie 
przesyłowe, spoczywające na 2 potęż 
nych masztach. Wysokość masztu sto 
jącego na prawym brzegu Wołgi się
ga 105 m.

Między innymi wyremontowa 
li oni ponad plan 14 włoków śle 
dziowych oraz wyprodukowali 1 
włók śledziowy dając 624 godzi
ny pracy dodatkowej. Równo
cześnie sieciarze uzyskali oszczę 
dności na materiale w sumie bli
sko 1900 zł.

Przy pracach tych wyróżnił 
się sieciarz, kaszuba ze starego 
wybrzeża, wielokrotny przodow 
nik pracy — Józef Hincke.’ Uzy
skał on w ostatnim czasie ponad 
200 proc. normy. Bardzo dobre 
wyniki osiągnął także sieciarz 
Zygmunt Sokołowski. (wi)

Połowy węgorza
na Zalewie Szczecińskim 

są z każdym dniem lepsze

Akademia w Pradze
ui siódmą rocznicę uiyzuiolenia Czechosłouiacji

(Dokończenie ze str. 1) i
rządowej — marszałek Koniew, 
wszyscy zebrani powstali z I 
miejsc i powitali gorąco przedsta 
wiciela wielkiego narodu radziec 
kiego. Marszałek Koniew oświad 
czył m. in.:

Przemówienie 
marszałka Koniewa

Drodzy towarzysze, przyjaciele!
W imieniu i na polecenie rządu 

radzieckiego i Komitetu Central 
nego Wszechzwiązkowej Komu
nistycznej Partii, w imieniu na
rodu radzieckiego, jego sił zbroj
nych i osobiście Towarzysza Sta
lina, witam Vas serdecznie oraz 
składam wam i całemu ludowi 
pracującemu Czechosłowacji ży
czenia z okazji wielkiego święta 
narodowego — siódmej rocznicy 
wyzwolenia waszej ojczyzny 
spod ucisku faszystowskiego.

Niezwykle ważnym wydarzę 
niem historycznym w powojen-

Francuecy profesorowie, na 
przykład, są dziś głęboko zanie 
pokojeni nadmierną liczbą stu 
dentów, którym ustrój nie za 
pewnia pracy i chleba...

Polska Ludowa oczekuje od 
swoich profesorów i nauczycieli 
iż do roku 1955 wykształcą co 
najmniej 100.000 wysoko kwalifi 
kowanych inżynierów, ekonomi 
stów, lekarzy, agronomów, na 
uczycieli, że przygotują do zawo
du co najmniej milion wykwali
fikowanych pracowników, robot
ników i majstrów, potrzebnych *>0 ^yCjj należą przede wszyst 
do końca Planu 6-Ietniego w kim rybacy z kutra „Arka 151“, 
przemyśle, budownictwie, tran- którego szyprem jest Marek Ru- 
sporeie. Praca czeka. Czekają dolf. Zobowiązanie swoje prze- 
na urzeczywistnienie wielkie kroczyli oni, odławiając 10.100 
dzieła, jęsrmze wspanialsze pla- kg ryby. Podobnie przekroczyła 
ny, które naród nasz podejmo- zobowiązanie załoga „Arki 125“

nym życiu narodów Czechosło
wacji jest luty 1948 r„ kiedy uda 
remnione zostały zbrodnicze za 
miary imperialistów oderwania 
Czechosłowacji od obozu pokoju, 
demokracji i socjalizmu, wskrze
szenia w niej reakcyjnego reżimu 
antyludowego. W lutym 1948 r. 
zadany został druzgocący cios 
zdradzieckim planom burżuazji 
czechosłowackiej .i jej protekto
rów spoza oceanu. W tej walce
0 interesy narodu kierowńiczą 
rolę odegrała bohaterska klasa 
robotnicza Czechosłowacji, która 
wykazała najwyższy stopień zor
ganizowania i stanowczości.

Przewodziła tej walce i nada
wała jej kierunek okrytą chwałą 
Komunistyczna Partia Czechosło- 
wac " z wiernym uczniem Lenina
1 Stalina towarzyszem Klemen- 
tem Gottwaldem na czele.

W wyniku zwycięstwa odniesie 
nego wl lutym 1928 r. wzmocnił 
się ustrój ludowo - demokratycz
ny, utrwalił się bojowy sojusz 
robotników, chłopów i inteligen

cji kraju, ukształtowała się trwa
ła jedność narodów republiki, 
masy pracujące zespoliły się jesz
cze bardziej wokół Partii Komu
nistycznej i swego rządu, na któ 
rego czele stanął pierwszy ludo
wy prezydent republiki — Kle 
ment Gottwald.

Towarzysze! Wybitne osiągnię
cia narodów Czechosłowacji stą-

zwycięstwo wielkiej . rewolucji
chińskiej. Z dniem każdym sta
je się rzeczą coraz bardziej jas
ną, że sprawa pokoju, demokra
cji i socjalizmu jest niezwyciężo
na.

Niech żyje naród czechosłowac
ki i jego rząd!

Niech żyje organizator i inspi-
nowią poważny wkład w dziełpjra^°r zwycięstw narodów Czecho 
walki przeciwko reakcji między Słowacji — okryta chwałą Cze

Dlaczego niektórzy rybacy z „Arki" 
nie wykonali swoich zobowiązań
Wśród rybaków „Arki“ były 

takie załogi, które swe zobowiążą 
nia 1-majowe znacznie przekro
czyły.

Sahir« pot iły c<zna
Sługus imperialistów amerykańskich i kolaborant z czasów 

rządów Petaina — premier francuski Pinay. który spędził „ur
lop“ na Riwierze, przygotowuje nowy zamach na ludzi pracy 
przez rozpisanie „pożyczki“, przeznaczonej na obłędne zbrojenia
wojenne. (Z prasy)

narodowej, o pokój wolność i de chosłowacka 
mokrację na całym świecie. Wa czna oraz jej
sza bohaterska praca i wasze równik i wódz 
sukcesy na polu budowy nowe twald! 
go życia spotykają się z górą-1 
cą sympatią ze strony ludzi ra, ^ ...
dzieckich. Sukcesy te obserwuje ^,a .^fZy?ffn 
uważnie i z miłością Wielki 
Stalin.

Towarzysze! Przyjaźń i brater
ski sojusz między Związkiem Ra
dzieckim a Czechosłowacją nabie 
rają wyjątkowej wagi w obec
nym czasie, kiedy imperialiści 
amerykańsko - angielscy przeszli 
do aktów otwartej agresji.

Wrogowie pokoju, socjalizmu 1 
demokracji chcą zatrzymać lub 
przynajmniej zahamować bieg 
budownictwa pokojowego, osła
bić rosnącą potęgę Związku 
Radzieckiego i krajów demokra
cji ludowej. Do tego zmierzają 
wszystkie wysiłki imperialis
tów oraz ich brudnej, sprze-

z szyprem Augustynem Kreftem, 
odławiając 4.440 kg ryby, zaś ry
bacy z kutra „Arka 83“, którego 
szyprem jest Jakub Budzisz, wy
jazdy niedzielne wykonali w 150 
proc., odławiając 4.200, kg ryby.

Jednak obok tych przodują
cych załóg znalazły się w „Arce“ 
i takie, które zobowiązania doty
czące wyjazdów ni dzielnych wy 
konały zaledwie w 50 proc. Do 
grupy tej należą rybacy z kutra 
„Arka 93“ ((szyper Franciszek 
Krawczyk), z „Arki 85“ (szyper 
Augustyn Schmidke), z „Arki 
153“ (szyper Lech Jakubowski), 
z „Arki 124“ (szyper Franciszek j j,fera
Śliwiński), z „Arki 129“ (szyper! , , . .
Paweł Konkol) i z „Arki 120“ Za<lne s»y "a swiecie nie zdo- 
(szyper Gerard Boszke). złamać woli narodów, bro

Jeszcze gorzej z zobowiązania|niących swej wolności i niepodle 
swego wywiązali się rybacy zjgłości, kroczących ręka w rękę 
Arki 105 (szyper Walenty Bar-!w jednolitym obozie ze Zwiąż- 

łasz), którzy postanowili wyko-jkiem Socjalistycznych Republik

W roku bieżącym sezon poło
wów węgorza rozpoczął się na 
Zalewie Szczecińskim bardzo 
.wcześnie. Już w pierwszej deka
dzie kwietnia rybacy zdobywali 
pewne ilości tej cennej ryby. W 
drugiej dekadzie wyniki znacznie 
się poprawiły a w trzeciej są wię 
cej niż dobre.

Należy zaznaczyć, że połowy 
węgorza w kwietniu są zjawis
kiem dość wyjątkowym. Przy
czyn takiego stanu należy szu
kać w pomyślnych warunkach 
biologicznych i atmosferycznych, 
jakie obecnie panują na Zalewie 
Szczecińskim.

Wody zalewu należą do najbar 
dziej wydajnych obszarów węgo 
rzowych Polski. Ilości łowionego 
tutaj węgorza są bardzo znaczne.

O ile chodzi o dotychczasowe wyni
ki połowów, to najlepsze uzyskali ry
bacy ze spółdzielni „Piast“ w Wolinie. 

„ __ . , ,W dniu 21 kwietnia np. 4 łodzie mo-Pąrtia Komunisty -, torowe tej spółdzielni z połowów ża- 
wypróbowany kie kowych w okolicy Lubina dostarczyły

Klement Got- 1 300 węgorzy, mement goi j 3 inne Jodzie poławia1ące w tym sa
mym dniu w okolicy Przy tor u na po- 

j ludnie od Międzyzdrojów uzyskały o- 
j koło 200 kg tej ryby.

Pełny sezon połowowy rozpocz
nie się dopiero w maju. Wszyscy 
rybacy rejonu ujścia Odry poezy 
nil i już przygotowania, by sezon 
ten należycie wykorzystać i zło
wić jak największe ilości węgo
rza. (wi)

Niech żyje wieczysta, niezłom- 
narodów Związku 

Radzieckiego i Czechosłowacji!
Niech żyje mądry Wódz i Nau 

czyciel mas pracujących całego 
świata, najlepszy przyjaciel na
rodów Czechosłowacji — Wielki 
Stalin!

Li$t powitalny
do Generalissimusa Stalina
Przemówienie marszałka Ko

niewa przerywane było niejed 
nokrotnie manifestacjami zebra 
nych.

Następnie przemawiali prze
wodniczący delegacji rządo
wych: Chińskiej Republiki Ludo

■eie» i gss
'tt*

dajnej agentury. Jednoczy ich wej, Polski, Koreańskiej Repub 
wspólny cel — wojna i temu ce— | liki Ludowo - Demokratycznej, 
łowi służą wszystkie ich zbrod- Bułgarii, Niemieckiej Republiki 
nicze zakusy. Ale narody, zahar! Demokratycznej, Węgier i Alba-
towane obecnie doświadczeniem nn-
wieloletniej walki z imperiali-i, 'Y a*mosfe!Ze ogromnego en-j 
zmem, zdecydowane są udarem uz5azmu uczestnicy akademii 
nić plany amerykańsko - an- «chwalili tekst listu powitalnego j 
gielskich podżegaczy do nowej Józefą Stalina. i
wojny światowej.------------------------—------------- -----

W tej sytuacji walka o pokój 
i przyjaźń między narodami na 

ogromnego znaczenia.

anO1?.6#
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rzystać dla połowów jedną nie
dzielę. Rybacy ci rzeczywiście wy 
ruszyli w jedną z niedziel w mo
rze, ponieważ jednak dnia tego 
była mgła, nie złowili ani kilogra 
ma ryby, a mimo to uznali zobo
wiązanie za wykonane! (it)

Losowanie Pożyczki 
przyniosło portowcom

Szczecina
liczne wygrane

Radzieckich na czele.
Narody wyciągnęły wniosek z 

lekcji Monachium w 1938 r. kie
dy Czechosłowacja wydana zo
stała na łup faszyzmowi.

Narody wiedzą, że przyszłość 
nie należy do sił reakcji, lecz do 
sił pokoju, demokracji i socjaliz
mu, inspirowanych przez ge
niusz Stalina.

Siły obozu demokratycznego, li 
czące dzisiaj przeszło 800 milio
nów ludzi, rosną z każdym 
dniem. Stalinowska polityka za 

| chowania i utrwalenia pokoju o- 
i raz zapobieganie wojnie cieszy

ATLANTYCKA WYSYPKA PANA PINAY*A.

Liczni robotnicy portu szczecińskie
go uzyskali wysokie premie na SWO , . . , , .
je obligacje Narodowej Pożyczki Roz Się poparciem setek millOUÓW Su 
woju Sil Polski. NAJWYŻSZA SUMĘ dzj pracy we wszystkich krajach
(10 TYS.) WYGRAŁ ROBOTNIK -. t Ąkwwna v alkę orzeeiw Stanisław każMierczak. j wiata. Aktywną v. uJKę pizetm

Karol Kwiatkowski, ślusarz n na-, ko imperializmowi prowadzą na 
brzeża „Ewa“, uzyskał premię 5 tys. rody Azji, dlą których są natch 
zł, a bardzo liczni robotnicy i pracow njenjem wielkie zwycięstwa 60C- 
nicy umysłowi wygrali premie mzsze . . , .
•« 9o 1000 i 500 zł (wl) jalizmu w Związku Radzieckim,

PrzypomSnamy czasy kapitalistyczne w Polsce
Kurs życzliwości...

Jakkolwiek —; jak podaje „Kurier Bałtycki“ w nr 3 z r. 1937 
— radiostacja gdańska podlega Senatowi W. M. nadawała prze
mówienie Obergruppenfiihrera, który m. in. powiedział, że „nie 
daleki jest czas, kiedy będziemy mogli współpracować z Hitlerem 
w obrębie granic Rzeszy“ i pomimo wiadomości zamieszczonej w 
nr 8 tegoż dziennika, podającej, że „zaszło już tak daleko, że hit
lerowcy rozwiązują oddziały polskich związków zawodowych w 
Gdańsku i że naprawdę niewiele sobie robi „zaprzyjaźnione mo
carstwo“ z interesów polskich“, ten sam sanacyjny „Kurier Bał
tycki“ w nr 11 tegoż samego roku pisze:

„... Jak na razie, zwyciężył w polityce polskiej wobec Gdań
ska kurs oficjalny, a więc kurs porozumienia, życzliwości i wy
rozumiałości“ i że „politycy polscy“ spokojnie patrzą na jego na
rodowo - socjalistyczny charakter, na S. Ä., na S. S. czy na obo
wiązujące pozdrowienie „Heil H'Her“.

Dzień później ten sam dziennik donosi, iż prezydent Senatu 
Gdańskiego Greiser wręczył komendantowi policji gdańskiej 
„sztandar ze swastyką, który tenże odebrał ze słowami: „Nad na
mi nasz sztandar, a przed nami nasz wódz“.

Trzy dni później znowu ten sam dziennik podaje z uroczystoś
ci obchodu urodzin Hitlera. Według tej relacji Forster powie
dział m. in. „Hitler nie zapomni nigdy o Gdańsku, który wbrew 
swej woli został odłączony od Rzeszy niemieckiej. Wiadomo jed- 
no. że serca nie uznają granic i że w sercach gdańszczan również 
nie istnieją słupy graniczne“. Greiser oświadczył, że ludność 
Gdańska ma „pełne zaufanie do Hitlera“.

W takim oto świetle wyglądała nasza oficjalna wobec Gdań
ska polityka wyrozumiałości i życzliwości. Sanacji, ale nie na
rodu-.
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W niedzielę 
na sopockim molo

„Dom Książki“ i PPK 
„Ruch“ organizują w dniu 11 
bm. (niedziela) od godz. 10 ra
no do godz. 20 na molo w 
Sopocie WIELKI KIERMASZ 
KSIĄŻKOWY z atrakcjami i 
niespodziankami.

Bogaty zestaw tytułów ze 
wszystkich dziedzin umożliwi 
miłośnikom książki zoriento
wanie si^ w dorobku litera
tury i kultury całego świata 
postępowego, oraz umożliwi 
nabycie atrakcyjnych książek.

Loteria książkowa dostarczy 
wiele emocji.

Wszyscy więc spotykąmy 
się w niedziele na molo w 
Sopocie na WIELKIM KIER
MASZU KSIĄŻKOWYM.

Zabawa taneczna
i loteria książkowa

Zarząd Okręgu Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej w 
Gdańsku urządza w dniu dzisiej 
szyrn w związku z Dniami Oświa 
ty, Książki i Prasy, zabawę ta
neczną, połączoną z loterią książ 
kową i występami artystycznymi 
w lokalu Klubu Zarządu Okręgo 
wego TPP-R we Wrzeszczu przy 
ul. Sobótki 15.

Początek o godz. 20.
Wstęp wyłącznie za zaproszeniami, 

które można otrzymać w Żarz, Okr. 
TPP-R we Wrzeszczu, ul. Sobótki 15, 
oraz w Oddz. Miejskim TPP-R we 
Wrzeszczu przy ul. Rokossowskiego 22,

Bilety na samolot
PBP „Orbis" w Gdańsku zawia

damia, że odprawa pasażerów „Lotu“ 
1 sprzedaż biletów na dzień lotu z za 
strzeżeniem o ile będą wolne miej
sca, odbywać się będzie dla trójmia
sta W lokalu oddziału „Orbisu" w 
Gdańsku - Wrzeszczu przy ul. Grun
waldzkiej 83,

Przedsprzedaż biletów lotniczych 
odbywa się normalnie we wszystkich 
oddziałach „Orbisu" w trójmieście.

Doskonalenie
współpraca hurtu z

obsługi,
detalem —

usprawnia handel uspołeczniony Wybrzeża
Handel uspołeczniony Wybrzeża w trzecim roku Planu S-letniego 

rozbudował się i umocnił. Dowodem tego jest dalszy wzrost obro
tów w detalu, który z 62,4 proc. w roku 1949 podniósł się do 90 
proc. w roku 1951.

Mimo obiektywnych przyczyn, 
które dezorganizowały zaopa
trzenie rynku w roku ubiegłym, 
handel uspołeczniony nie jest 
całkowicie bez winy — stwierdził 
kierownik Wydziału Handlu Pre 
zydium Woj. RN ob. Ambrozie- 
wicz, na ostatniej wojewódzkiej 
naradzie kierowników handlu. 
— Brak właściwej inicjatywy 
w kierownictwie centrali Jaj- 
czarsko,- Drobiarskiej czy też w 
Centrali Ogrodniczej, lub niedo 
ciągnięcia w piekarnictwie, spo
wodowane złym planowaniem i 
jednostronnością produkcji pie
karniczej oraz niedomagania or
ganizacyjne powodowały wielo
krotnie niewykonanie planów i 
braki w zaopatrzeniu rynku w 
nabiał, drób, warzywa czy pieczy 
wo.

Ponadto zła lokalizacja skle
pów nie przyczyniała się również 
do sprawnego zaopatrzenia trój 
miasta. Brak dostatecznego zro 
zumienia dla tej sprawy ze stro
ny władz terenowych opóźnia 
rozbudowę sieci sklepów uspołe 
czulonych, szczególnie na peryfe 
riach miasta.

Należy stwierdzić, że wszyst
kie nieomal placówrki handlu u- 
społecznionego są pozbawione 
koniecznej wentylacji. Braki te 
można zaobserwować nawet w 
no wo wy budowanych obiektach, 
takich jak np. PDT we Wrzesz
czu. Z małymi wyjątkami kie
rownictwo sklepów nie dba rów 
nież dostatecznie o estetykę i 
kulturę obsługi swych placówek.

dań handlu uspołecznionego, to 
zła polityka dyrekcji Gdańskich 
Zakładów Gastronomicznych spo 
wodowała ubiegłego lata poważ 
ne zaburzenia na tym ważnym 
odcinku zaopatrzenia ludności, 
unieruchamiając kilka swych za 
kładów w okresie największego 
napływu turystów i gości.

Braki t.akie zaobserwowano 
również i w terenie, np. przy roz 
biórce piekarni gminnej ■ spółdz, 
„Samopomoc Chłopska“ w Skór
czu, gdyż rozbiórki jednej z pie
karń przed 1 Maja pozbawiła lud 
ność pieczywa. Druga bowiem 
istniejąca tam piekarnia nie była 
przygotowana do zwiększenia 
produkcji.

Chociaż plan obrotu towa
rowego w detalu został w na
szym województwie wykona
ny w 91,3 proc. — to zaopa
trzenie tego terenu w towary 
posiadało pewne braki. Nale

żą do nich w pierwszym rzę
dzie: a) brak dokładnej zna jo 
mości rynku, b) słaba opera
tywność placówek handlu u- 
społecznionego w przestawia
niu się z sezonu na sezon, c) 
niedostateczna troska persone 
lu o zaopatrzenie sklepów w 
towary, d) brak w sklepach 
planów dekadowych i dzien
nych, e) niesystematyczna do 
stawa towarów, f) brak estety
ki i niska kultura obsługi w 
sklepach, g) słaba rotacja to 
warowa, h) brak robionych 
na bieżąco remanentów w 
sklepie i)- brak harmonogra
mów dostaw z hurtu do dęta 
lu.

Aby usunąć istniejące niedo
magania i usprawnić handel us
połeczniony na Wybrzeżu należy 
zacieśnić współpracę kierownict
wa placówek handlu uspołecznio rzeczywiście poczynili i są pew-
narrn rm itrln/lnntvii ławonmmrmi na __* _____u »2nego z władzami terenowymi, na 
wiązać ścisłą współpracę hur
tu z detalem oraz wydać bez
względną walkę mankom, doszka 
iając intensywnie kadry pracow
ników handlu uspołecznionego 
celem podniesienia kultury obsłu 
gi i estetyki sklepu.

MSGAWKS
W Dniach Oświaty, 

Książki i Prasy
W Oliwie uruchomiono dwa 

stoiska z książkami — jedno 
obok wejścia do parku, drugie 
niedaleko poczty. Czy Dom Książ 
ki nie mógłby uruchomić jeszcze 
jednego stoiska obok pętli tram
wajowej, gdzie jest duży ruch i 
na pewno znajdzie się dużo chęt
nych na kupno dobrej książki.

(Cz)

Teraz poskutkuje
Wszystkim dobrze wiadomo, że 

gdańskie Prezydium MRN nie po 
siada przesadnego zrozumienia 
dla czystości w mieście. Toteż 
można się było zgóry założyć, 
że choinki, postawione na placu 
przed Orbisem dla uświetnienia 
1 Maja, zwiędną, skruszeją, za
mienią się w przedmiot archeo
logicznych zainteresowań, zanim 
zostaną uprzątnięte. Jak słyszę, 
co sprytniejsi podobne zakłady

wbite. Ale wówczas pusty płac 
mógłby nabrać nieco ludzkiego 
wyglądu.

A zatem — możecie być pew- 
drzewka zostaną rychło u-

sunięte. (ii)

TEATRY
TEATR WIELKI - GDAŃSK —

„Profesja pani Warren" — godz. 17 
do 20,

STUDIO OPEROWE P. F. B. —
nieczynne.

TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA:
„Pociąg do Marsylii" ~~ godz. 19,30 
do 22.

TEATR KAMERALNY — SOPOT —
,,30 srebrników" — godz. 19,30 do 
22

PAŃSTW. TEATR LALEK „ŁĄTKI" — 
WRZESZCZ:
zespół w terenie.

ni wygranej.
Istnieje jednak pewne niebez

pieczeństwo dla ich powodzenia. 
Otóż na skutek ostatnich silnych 
deszczów powstała podobno ewen 
tualność przyjęcia się tych drze
wek, nawet w tym niewdzięcz
nym miejscu, w które zostały

Dmi Oświaty Ksiątki i Prasy

65 kiermaszy, 168 wystaw, 250 stoisk z książkami 
uruchomiono już w województwie gdańskim

Remonty nie w porą
Jeśli chodzi o żywienie zbioro

we, jedno z

Najlepsze wiejskie zespoły teatralne 
występują w Gdyni dziś I jutro

Bardzo interesującą atrakcją {wystąpią zespoły: 1. % gromady 
bieżących Dni Oświaty, Książki | Minięta w pow. sztumskim („W 
i. Prasy są eliminacje wojewódz- i rodzinnym domu“ Piotrowslkie- 
kie wiejskich zespołów teatral- go); 2. z gromady Chwaszczyno w 
nych, organizowane przez Zarząd J pow. wejherowskim („Dobry czlo 
Wojewódziki Związku Samopomocwiek“ Gruszczyńskiego); 3. z gro 
cy Chłopskiej. Odbędą się one w mady Kielno w pow. wejherow- 
dniach 10 i 11 maja br. w Tea-jakim („Moralność pani Dulskiej“ 
trze „Wybrzeże“ w Gdyni.

W eliminacjach tych weźmie 
udział 9 zespołów, wyłonionych 
po eliminacjach powiatowych.

W dniu dzisiejszym (10 bm.) 
wystąpią zespoły:!, ze spółdzielni 
produkcyjnej W. Słońca, w pow. 
tczewskim ze sztuką „W rodzin
nym domu“ Piotrowskiego; 2. z 
gromady Tychnowy w pow. kwi
dzyńskim („Szkice węglem“ Sień 
kiewicza); 3. ze spółdzielni pro
dukcyjnej Sulmino w pov/. kar
tuskim („W rodzinnym domu“ 
Piotrowskiego); 4. ze spółdz. 
prod. Grabowo w pow. kościer- 
skim („Zaprzęgać konia“ Lacho
wicza); 5. z gromady Lubstowo 
w pow. malborskim („Tama“ Ko
łata)

W NIEDZIELĘ DNIA 11 BM. Zaw.

Tegoroczne Dni Oświaty, Książ 
ki i Prasy na Wybrzeżu cechuje 
obfitość imprez i odczytów, któ 
rq od dnia 3 bm. odbywają się 
zarówno w trójmieścią jak i 
w całym województwie gdań
skim.

Gdynia przygotowała się bar
dzo starannie do obchodu „Dni‘\ 
o czym świadczą udekorowane 
pomysłowo kioski z gazetami, 
kiermasze książkowe, liczne od- 

najistotniejszych za czyty i imprezy, cieszące się du
żą frekwencją publiczności.

W ramach obchodu Dni Oświa 
ty, Książki i Prasy odbyło się 
już 6 imprez „Artosu“: w So
pocie, Gdańsku, Drewnicy, No
wym Dworze, Łebie i Wicku. 
Najbardziej udany program po
siadała w ubiegłą niedzielę im
prezą w Kościerzynie. Ponadto 
do dnia 8 bm. po wsiach w PGR- 
ach odbyły się już 72 odczyty, zor 
ganizowane przez lokalne komi
tety obchodu oraz 120 odczytów, 
urządzonych przez Towarzystwo 
Wiedzy Powszechnej.

Szczególnie imponujący prze
bieg mają tegoroczne Dni w po
wiatach kaszubskich. W Tupad- 
łach np. na imprezie artystycz
nej, którą zakończyła bardzo u- 
dana zabawa, było ponad 400 o- 
sób.

Dotychczas odbyło się 65 .kier
maszy w szkołach i zakładach 
pracy w całym województwie o- 
raz 168 wystaw książkowych. U- 
ruchomiono również 250 stoisk z 
książkami.

Młodzież z 86 szkół województ 
wa gdańskiego podjęła zobowią
zanie rozprzedaży 18.000 ksią
żek. W ubiegłą niedzielę w lot
nym kolportażu książek wzięło 
udział 1.934 osoby. Dotychczas 
rozprowadzono 14.786 książek, 
nie licząc lotnego kolportażu,

przeprowadzonego przez listono
szy i młodzież szkolną.

W organizowaniu obchodu Dni 
w Elblągu, który wypadł impo-

Koncert 
na cześć Zlotu

Dnia 10 bm. w auli WSHM w 
Sopocie przy ul. Armii Czerwo
nej 101 odbędzie się koncert na 
cześć Zlotu Młodych Przodowni
ków —• Budowniczych Polski Lu 
dowej.

Wykonawcami będą uczniowie 
Państwowej Średniej Szkoły Mu 
zycznej i Liceum Sztuk Plastycz 
nych i „Foto“ w Gdyni-Orłowie.

W programie: Fortepian,
skrzypce, kontrabas, wiolonczela, 
śpiew, recytacje. Początek o go
dzinie 19. Wstęp 5 zł, dla mło
dzieży 2 zł. Dochód przeznaczony 
na pomoce naukowe. (J)

Zapolskiej); 4. z grom. Zblewo w 
pow. starogardzkim („Zemsta“ 
Fredry).

W zespołach tych bierze udział 
nie tylko młodzież, ale i starsi. 
Obok 16-letniej Henryki Roter- 
man wystąpi w zespole grom. Mi 
ni eta 56-letni małorolny chłop 
Jan Ostasz. W zespole z Sulmina 
występują m. in. 17-letnia Maria 
Arendt oraz 35-letpi prezes kola 
gromadzkiego ZSCh, Henryk Mać 
kowiak. Chłopi ci, przodują nie 
tylko w pracy kulturalno - oświa 
towej, ale i w produkcyjnej.

Dziś, w sobotę eliminacje trwać 
będą od godz. 10 do 17, a jutro w 
niedziele od 9.30 do 17. Wstęp na 
przedstawienia bPżńłatny. Bjlety 
roznrowadza Miejska Rada Z w.

(1)

nująco, brało udział całe miejsco 
we nauczycielstwo, młodzież szkol 
na, ZMP i harcerze.

W Malborku dzielnie spisała 
się miejscowa Liga Kobiet, bio
rąc żywy udział w obchodzie 
Dni.

Należy wymienić również Kwi
dzyn, Kościerzynę \ Wejherowo,
gdzie kiermasze książkowe cie
szyły się wielkim powodzeniem.

W Przywidzu otwarto dobrze 
zorganizowaną wystwę książek, 
na której mogłyby się wzorować 
i inne ośrodki.

Biorąo pod uwagę dotychczaso 
we wyniki tegorocznych Dni O- 
światy, Książki i Prasy należy 
stwierdzić, że zainteresowanie 
Dniami w szerokich masach spo 
łeczeństwa Wybrzeża wzrasta z 
każdym dniem, o czyni świadczą 
niezbicie cyfry, ilustrujące sprze 
daż książek i tłumna frekwencja 
widzów na imprezach obchodu 
Dni. (jota)

FILH! FILM! FILM!
Biorąc udział

w naszym niedzielnym konkursie filmowym 
wygrać można bezpłatne abonamenty do kin

oraz cenne nagrcdy książkowe
BŁYSKAWICZNY FILMOWY
dla czytelników

»DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO«
już w numerze jutrzejszym!

(18,

(16,

REPERTUAR KIN
GD A ŃS K- WRZESZCZ 

„BAJKA" — „Człowiek bez jutra," 
(16, 18 20).
„ZMP-OWIEC" — „Hamlet" (14, 17, 
20).

„PRZYJAŹŃ" — „Zaręczyny Koryn- 
ny Smldt" (18, 20).

NOWY PORT
„MARYNARZ" — „Czapajew"
20).

OLIWA
„POLONIA" — „Pierwsze dni"
18, 20).

SOPOT
„BAŁTYK" — „Na arenie“ (16,30, 
18,30, 20,30).
„POLONIA" — „Bez adresu" (16, 
18, 20) .

ORŁOWO
„NEPTUN" — „Młodość Chopina" 
(18, 20,30).

GDYN (A
„ATLANTIC" —
(1.6.30, 18.30, 20 30).
„GOPLANA" „Stiepan Razin"
(16, 18,15 20,30).
„WARSZAWA" — „Nędznicy" I seria 
(16, 18, 20).
„PROMIEŃ" — „Skrzydlaty doroż
karz" (18, 20).
„FALA.“ —- „Futro pana Kruegiera" 
(18, 20).
„FOTOPLASTIKON" — Gdynia, 
Władysława Ft7, 28 „Podróż po Wło
szech",

„Zew morza"

DYŻURY APTEK
Gdańsk, ul. Wałowa 14b.
Wrzeszcz, ul. Mierosławskiego 27. 
Sopot, ul. Rokossowskiego 21. 
Oliwa, ul. Kaprów 4.
Gdynia, Skwer Kościuszki 22. 
Orłowo, ul. Bohaterów Stalingradu 

— stały dyżur nocny.

POGOTOWIE RATUNKOWE 
GDAŃSK - WRZESZCZ

teł. 4-10-00 — Grunwaldzka 2 
Pogotowie dziecięce. Grunwaldzka 2 
teł. 4-24-44 — czynne od 19 do 7 
rano. ambulatorium — od 18 do 21, 
onrócz niedziel i świąt,

SOPOT
teł. 5-24-00, ul. Stalina 778 

GDYNIA
tel. 10-00 — Skwer Kościuszki 14.

WYSTAWY
MUZEUM POMORSKIE w Gdańsku 

otwarte codziennie od godz. 10 do 15 
(z wyjątkiem poniedziałków) w nie
dziele od 10 do 18.

WYSTAWA PLANSZ PAŃSTW7. TRE 
TIAKOWSKIEJ GALERII W' MOS
KWIE otwarta w Salonie Sztuki „Gy 
ganeria", Gdynia — 3 maja 27.

WYSTAWA 1-MAJOWA Związku 
Polskich Art. Plastyków okręgu gdań 
skiegp ■ otwarta codziennie od godz. 11 
do 19 w pawilonach MTG w Sopocie 
przy molo.

WYSTAWA KSIĄŻKI z dziedziny 
plastyki otwarta codziennie od godz. 
11 do 14 i od 16 do 19 w lokalu ZPAP 
w Sopocie przy ul. Rokossowskiego 54.

ZEBRANIA
Zebranie informacyjne członków' 

Związku Emerytów ZUS, oddział w 
Gdyni, odbędzie się w dniu 11. V. 
br. o godz. 14 w sali Domu Rzemio

sła przy ul. Migały 12,

FACHOWCY POSZUKIWANI
............i, i......... i mi im miniiHKiBiiiiiimiiiiii i innii|i ■Hiinwinnni 1 wmi nąr- ri unrm

Stolarzy - tokarzy zatrudni od zaraz Spółdziel
nia Pracy Stolarzy w Sopocie, ul. Stalina 733. 
Zgłoszenia — osobiście w ref. personalnym 
w Spółdzielni. 565-K

Dwóch głównych księgowych do Ekspozytur 
Słupsk i Koszalin poszukuje od natychmiast Za
rząd Okręgu P. K. S., Gdańsk. Wynagrodzenie 
wg Uchwały 476, Mieszkanie po okresie prób
nym zapewnione. Zgłoszenia w Dziale Kadr Za
rządu Okręgu Gdańsk, ul. Targ Drzewny 12/14.

573-K

OGŁOSZENIA DROBNE

SPRZEDAŻ

WÓZEK sportowy — bliź
niaczy sprzedam. Wiado
mość: Wrzeszcz, ul. K.
Wallenroda 12/6. 752-G

SPRZEDAM stół orzechowy, 
6 krzeseł. Wrzeszcz, Aldony
3 m. 3. 789-G

SPRZEDAM kanapę, 2 fote
le kryte skórą i stojące lu
stro. Wrzeszcz, Jaśkowa Do
liną 26 a m. 7. 469-P

MOTOCYKL B. S. A. 500 
sprzedam. Gdańsk - Brzeź
no, ul. Oksywska 5. 977-G

PIANINO sprzedam bardzo 
dobry stan. Oliwa, Mściwo
ja 34, godz. 16 — 20.

1005-G

V

SPRZEDAM maszynę dzie
wiarską szer. 35 — 8. Oli
wa, Piastowska 39 — 3 Si-
kora.

RADIO sprzedam Gdańsk, 
Siennicką 49 m, 8, dojazd 
tramwajem 9 godz. 16—19.

1002-G

SPRZEDAM motocykl dwu- 
setkę, w dobrym stanie. — 
Wrzeszcz, Wł. Żelińskiego 
26 — 2. 475-G

ORŁOWO. Domek trzyizbo
wy (wolne mieszkanie) — 
33.000 sprzedam. Biuro: Gdy 
nia, Sieroszewskiego 6.

871-G

K. H. D.
Art. Frzem. - Spoż.

Sopot
zawiadamia, że

SPRZEDAŻ KONFEKCJI NA RATY
została przedłużona do dnia 31 maja 
br. Nadeszły nowe wzory wiosennych 
garniturów, płaszczy i kostiumów.

Sprzedaż przeniesiono do sklepu 
M. H. D. przy ul. Rokossowskiego 

Nr 31 w Sopocie.
372-K

m. 3 na 4 
Wrzeszcz.

5 pokoi 
792-G

KUPNO
OBIEKT handlowy lub par
celę w dobrym punkcie ku
pię, Oferty: Głos Wielko
polski, Poznań, dla 6224 g.

551-K

lokale

_ ZAMIENI? 2 pokoje kuch- 
1084-Gnia Wrzeszcz, Chrobrego 25

DUŻY", śłońećźny pokój z 
używalnością kuchni, łazien 
ki Oliwa zamienię ną po
kój kuchnią trójmiasto. — 
Oferty: „Dziennik Bałtycki" 
Gdańsk, pod „Janina“.

780-G

KAWALERKĄ z wygodami 
w centrum Wrzeszcza za
mienię na 2-pokojowe z wy 
godami centrum Wrzeszcza. 
Oferty: „Dziennik Bałtyc
ki", Gdańsk, pod „Lena".

760-G

ZAMIENIĘ 3 pokoje, wygo
dy na 2 pokoje, wygody — 
Sopot górny lub Gdynia. 
Oferty: „Dziennik Bałtycki" 
Gdynia pod „Inżynier".

844-G

ZAMIENIĘ mieszkanie 4-po 
kojowe w willi z ogrodem 
Tczew na 3 pokoje na Wy
brzeżu. Oferty: Dziennik
Bałtycki. — Gdańsk, pod 
„12-00", 993-G

MIESZKANIE pokój kuch
nią, łazienka, nowoczesne 
Gdańsk zamienia na podob 
ne lub dwupokojowe So,- 
pot. Oferty „Dziennik Bał
tycki", Gdańsk, „1011“.

1011-G

URZĘDNICZKA poszukuje 
pokoju. Zgłoszenia: „Dzień
nlk Bałtycki", Gdańsk, nod 
„Pilne". 1000-G

2 POKOJE kuchnią, wygo
dy Rumia blisko dworca za 
mienię na duży pokój Gdy 
nia. Oferty: „Dziennik Bał 
tyckl", Gdynia, „Samodziel 
ne", 852-G

POSZUKIWANIE
PRACY

FOTOGRAF poszukuje do 
rywczej pracy —- laborato 
rium. Oferty: „Dziennik
Bałtycki", Gdańsk, „1007“.

1007-G

ZGUBY

WOLNE POSADY
POTRZEBNA pomoc domo
wa. Wrzeszcz. Grunwaldzka 
12 dr Jarosiński, 957-G

POTRZEBNA pomoc domo- j 
wa. Wrzeszcz. Zamenhofa!
8 m. L 474-Fj

ZAGUBIONO zaświadczenie 
wojskowe Nr 360/844 WKR 
Starogard Gd. na nazwisko 
Urmaniw Stanisław, Wiel
kie Wyręby, gtp. Opalenie.

437-P

POSZUKUJĘ zagubionej w 
dniu 24, 4. 52 karty meldun 
kowej wydanej przez Urząd 
Gminny w Serocku, pow. 
pułtuskiego, woj. warszaw
skiego na nazwisko Mięgoć 
Matylda. 454-P

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Sekieta 
Janusz, ur. w 1935 r. za
mieszkały we Wrzeszczu 
ul. Aldony 4. 468-P

ZAGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Sarnow
ska Klara, Mały Bukowiec, 
poczta Borzechowo. 439-P

ZGUBIONO kartę meldun
kową nr O XII 79425 na na 
zwisko Główczak Franci
szek, 1009tG

SPALONO kartę meldunko
wą nr O XII 124175 na na
zwisko Podbielski Stani
sław. 1008-G

ZGUBIŁEM kartę meldun
kową na nazwisko Bielak 
Albiny 1006-Gi

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Siwak 
Maria, Wrzeszcz. 1003-G

ZGUBIONO zaświadczenie 
wojskowe wydane przez 
WKR Białystok na nazwi
sko Krasnopolski Arseniusz.

1001-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Teszner 
Sabina. 999-G

ZAGUBIŁAM kartę meldun
kową oraz zaświadczenie 
tymczasowe Schlie Gertru
da, Gdańsk, Siennicka 4 7.

995-G

ZGUBIONO legitymację Zw. 
Zaw. nr 120047 Pracowni
ków Budownictwa na naz
wisko Sulewski Henryk 
Gdańsk. 994-G

SKRADZIONO kartę mel
dunkową Kin Aleksander, 
Sopot, Stalina 927/3. 472-P

ZGUBIONO przepustkę wej 
ścia na teren wojskowy na 
nazwisko Malewicz Adolf — 
Gdynia-Oksywie. 873-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Bojko 
Jadwiga, Gdynia. 851-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Wesołow 
ski Mirosław, Gdynia.

850-G

ZGUBIONO karte meldun
kową na nazwisko Śliwiń
ska Halina, Sopot, Chrobre! 
go 26. 855-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową ng nazwisko Wiike 
Stefania, Gdynia - Cisowa.!

854-0(1

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Wieliń- 
ska Jadwiga, Gdynia.

853-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Riegel 
Jan, Orłowo. 859-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Brudzki 
Edmund, Gdynia. 857-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Biegań
ska Małgorzata, Gdynia.

861-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Syldąt- 
kie Józef, Rumia-Zagórze, 

860-G

ZAGUBIONO kartę meldun 
kową Nr 0-XIV-1341 na 
nazwisko Bętkowska Nata
lia, Sopot. 358-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Kruła 
Pelagia, Gdynia. 866-G

ZGUĘIONO karte meldun
kową nr OXTII-36720 na 
nazwisko Bieschke Wanda 
zamężna Sorn. 863-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Fujak 
Jadwiga, Gdynia-Oksywie.

868-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Zieliń
ska Wanda, Gdynia. 867-G

SKRADZIONO kartę mel
dunkową, tymczasowe zaś
wiadczenie obywatelstwa, 
metrykę ślubu oraz kartę 
rozpoznawczą na nazwisko 
Chojnacki Feliks i Małgo
rzata, Gdynia - Oksywie.

“70-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową nr 447 na nazwisko 
Szczodrowski Klemens, Go- 
ręczyno. 869-G

ZGUBIONO kartę meldun
kową na nazwisko Belczak 
Zofia, Gdynia - Orłowo.

872-G

N A U K A
TRZYMIESIĘCZNE nowo
czesne korespondencyjne 
kursy księgowości. Łódź — 
skrytka T63. 528-K

ROŻNE
ZGUBIONO zegarek dam
ski. pamiątkowy na trasie 
Grabówek - Gdynia. Zwrot, 
wynagrodzę Janikowska — 
UPT Gdynia 8. 862-G

PRZEDSIĘBIORSTWO spół
dzielcze — wynajmie samo 
chód ciężar. 3—5 ton chęt
nie ropniak z kierowcą lub 
bez. Warunki do omówie
nia. Oferty — sekretariat 
Sopot, Rokossowskiego nr 
23, telefon 525-58. 570-K

ZGINĄŁ pies „Bernardyn". 
Odprowadzić za wynagrodzę 
niem. Wrzeszcz, Wasowskie 
go 16/5, tel. 415-07. 996-G

Ogtaszaicie s ą 
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i DZIENNIK BAŁTYCKI (Nr 112)

3&4.ÖOO“ 45)

1) Zaczął się szósty dzień pobytu lu
dzi na Księżycu. Po śniadaniu Ma
rek i Jordan idą do rozpadliny w 
skale, a Sergiusz i doktor zostają 
w rakiecie. Ci, którzy w niej dy
żurują, zwykle spędzają czas nad 
swymi notatkami, każdy według 
swej specjalności.

2) — Jeden z moich kolegów inżynie- 3) 
rów tłumaczył mi, że powinienem 
pracować na Ziemi, a wyprawa na 
Księżyc, to nieprzydatna na nic za
bawa — mówi Sergiusz.

Rybkin podnosi wzrok znad wy- 
kresu pulsu i temperatury towarzy 
szy, wracających do rakiety w ub- 4) 
raniach planetarnych i pyta:

— Cóżeś mu odpowiedział?
— że gdyby był widział uczonego, 

który puszcza latawca, uważałby, 
że ten uczony traci czas. A tym
czasem ta „zabawa“ zrodziła nie 
tylko piorunochron, lecz jeszcze wie 
le innych pożytecznych rzeczy.
— Poradź mu jeszcze — dodał Ryb 
kin — żeby sobie przeczytał bodaj

trochę popularnych broszur na
szych uczonych, jak Fesenkow, Ba- 
rabaszew, Sytinskaja, czy Chaba- 
kow. Niejednego się dowie i nie
jedno zrozumie, co ma związek z 
Księżycom. Ja też tak zrobiłem, po 
nieważ nie jestem astrofizykiem ani 
geologiem.

(Dalszy ciąg nastąpi)
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Armaty, szampan i film

Miesiąc czystości 
minął,
a na Zakamarkach 
brudno

Jestem mieszkańcem ul. Zaka
marki. Z przykrością muszę 
stwierdzić, że mieszkańcy tej uli
cy z pobłażaniem odnieśli się do 
apelu o oczyszczenie posesji w 
miesiącu czystości, a komitet blo 
kowy Nr 33 nie przejawił naj
mniejszej inicjatywy pod tym 
względem, prócz urządzenia ze
brania, które pozostało bez echa.

Uważam, że obowiązkiem korni 
tetu było wyznaczyć kilkuosobo
wą komisję, która by się zainte
resowała czystością swojej dziel
nicy, sprawdzając piwnice, pod
wórka i strychy. Należało odpo
wiednio zapropagować akcję czy
stości, a opornych ukarać. Zaob-

Program radiowy

serwowałem, że mieszkańcy mało 
dbają o czystość. Nic więc dziw
nego, że wszędzie pełno śmieci, na 
których lęgną się muchy i szczu
ry.

Na przykład w domu Nr 3 B 
przy ul. Zakamarki piwnica od 
zakończenia wojny ani razu nie 
była oczyszczona i przedstawia 
obraz godny napiętnowania.

Zwracam się do komitetu blo
kowego z.prośbą, ażeby zajął się 
troskliwiej swoim blokiem, dbał 
o czystość i interweniował w 
Prez. MRN w sprawie remontów 
bardzo potrzebnych niektórym 
domom.

Jeden z mieszkańców
Niestety, nieporządnych lu

dzi jest w Gdańsku wielu. Ob

j serwuje się podwórka, na któ 
I rych śmieci leżą luzem, za

miast w pojemnikach, a mie
szkańcy zamiast pomagać 
Miejskiemu Przedsiębiorstwu 
Oczyszczania — bardzo mu 
utrudniają pracę. Nad przyto- 
toczonym listem winny się za
stanowić komitety blokowe i 
przemyśleć sposoby doprowa
dzenia do porządku swoich od 
cinków miasta. — Red.

W INNYCH LISTACH 
ODPOWIEDŹ PO 9 MIESIĄCACH 

^rez. MRN w Gdańsku w odpowie- 
na notatkę z 5 llpca 1951 (!) po- 

lomiło nas 19. 4. 1952, że woda 
1 światło będą doprowadzone do po
sesji nr 501 przy ul. Grunwaldzkiej 
w Oliwie do 30 kwietnia 1952. Mamy 
nadzieję, że roboty potoczą się w 
szybszym tempie, niż korespondencja.

DLA UPORZĄDKOWANIA 
RUCHU ULICZNEGO 

Na rogach ruchliwych ulic w Gdań 
sku umieszczono tabliczki orientacyj
ne, a w najbliższej przyszłości krawęż 
nikł w tych miejscach pomalowane 
będą trwałą białą farbą. Łańcuchy 
na rogach ulic na razie nie będą 
wprowadzone ze względów natury go
spodarczej — donosi nam Prez. MRN.

ODPOWIEDZI REDAKCJI:
Julian Wierciński, Lębork — Oh. 

Marcinkowski, Tczew — Jan Wrześ
niewski (koresp.). — Interweniujemy.

Zespół świetlicowy Centr. Rybnej w 
Gdyni, Port Rybacki. — Sprawę prze
kazaliśmy do ORZZ w Gdańsku.

Andrzej Rutkowski, Malbork — Wła 
dysław Burdyk (koresp.) — Emilia Ro 
gowska, Siedlce — Zdzisław Pólkarski, 
Olszynka — Feliks Nadybał, Lubowidz
— Kunegunda Augustin, Wrzeszcz — 
Uczennice Szkoły Muzycznej, Lębork.
— Interweniujemy w prezydiach Rad 
Narodowych.

Hucznie i z rozmachem otwar
to festiwal filmowy w Cannes. 
W uroczystości inauguracyjnej 
wzięło udział 1100 osób. Goście 
festiwalowi skonsumowali 1500 
butelek szampana, 500 litrów ape 
ritifów i likierów, 10.000 ciastek, 
nie licząc innych przysmaków. 
W salonach, w których odbywa
ło się przyjęcie, operatorzy fil
mowi robili zdjęcia pięknych ko
biet w bogatych strojach,

Czyż nie ma więc racji „Biu
letyn Festiwalu“, pisząc: „Kryzys 
filmowy we Francji? Nie znamy 
takiego zjawiska“.

Zaproszeni na inaugurację w 
Cannes, oczywiście, nie chcą sły
szeć o takim zjawisku, jak upa
dek filmu francuskiego, duszone
go przez konkurencję amerykań
ską. Nie pamiętają o takim skan
dalu, jak zakaz wyświetlania do- j 
brego filmu francuskiego „Winni 
ce pańskie“ dlatego tylko, że zna 
lazła się tam scena o posmaku 
antyamerykańsldm, a mianowicie 
przepędzenie agentów coca - cola 
przez hodowców winnej latorośli.

Festiwal rozpoczął się też pod 
znakiem... armat amerykańskich. 
Oto w dniu inauguracji uroczy
stości wpłynęły do portu amery
kańskie okręty wojenne i zarzu
ciły kotwicę przy redzie w Can
nes.

Bywalcy festiwalowi przypomi
nają sobie, że od sześciu lat, ile
kroć odbywa się festiwal filmo
wy w Wenecji, czy w Cannes — 
zjawia się tam nieuchronnie flo
ta amerykańska.

Czyżby to miał być rodzaj pre
sji na jury? Prasa francuska przy 
pominą przy tej okazji film „Fan 
tomas“, którego bohater, kapitan 
okrętu wojennego, przegrał w 
Monte Carlo całą kasę pokłado

wą. Skierował wtedy armaty na 
miasto I zagroził bombardowa
niem, o ile nie... odwróci mu się 
karta.

Czy Amerykanie zagrożą bom
bardowaniem Cannes, gdyby jury 
nie przyznało pierwszej nagrody 
szmirze amerykańskiej „Amery
kanin w Paryżu", której pokaz 
zamienił się w rewię potentatów 
i satelitów amerykańskiego fil
mu? W każdym razie wiemy, że 
właśnie na skutek metody przy
kładania lufy rewolwerowej do 
skroni osób decydujących o po
lityce kulturalnej krajów satelic
kich — film amerykański zdoby
wa sobie ekrany dla swej porno, 
graficzno - kryminalnej produk
cji.

Festiwal filmowy, odbywający 
się pod znakiem szampana i ar
mat, zgromadził wiele osób, zna
nych ze swej działalności szpie
gowskiej. Przybył więc osławio
ny reżyser Elia Kazan, który dał 
się poznać w świecie filmowym 
Hollywood, jako konfident osła
wionej komisji dla badania dzia
łalności antyamerykańskiej. Te
raz zapewne „bada“ nastroje na 
Festiwalu. Niewątpliwie jednak 
prawdziwe nastroje Francji od
nalazłby raczej w małych sal
kach kinowych, do których uczę
szczają ludzie pracy.

W każdym razie film am ery kań 
ski może poszczycić się w Ca
nnes pewnym sukcesem. Oto 
gangsterzy zdążyli już włamać się 
do dyrekcji Festiwalu i okraść 
kasę. Jak widać film amerykań
ski wywiera swój wpływ „wycho 
wawczy“. Być może, wypadek ten 
posłuży jakiemuś amerykańskie
mu scenarzyście do skompono
wania scenariusza „Gangsterzy w 
Cannes“. Grot

SOBOTA — 10 MAJA 1952 ROKU 
6.05 — Gimnastyka. 6.15 — Komu

nikat PIHM. 6.17 -- Uwaga PGR-y.
6.30 — Dziennik. 6.45 — Muzyka. 7.20
— Muzyka rozr. 7.35 — Muzyka. 7.50
— Kalendarz. 7.55 — Wiad. 8.00 — 
Kurs jęz. ros. 11.40 — Komunikaty 
lok. 11.45 — Głos mają kobiety. 12.04
— Dziennik. 12.15 — Orkiestry dęte.
13.15 — Komunikat PIHM. 13.16 — Ko 
munikaty lok. 13.30 — Aud. dla I—II 
kl. 13.55 — Dla klas III—IV. 14.15 — 
Chór. 14.35 — Aud. dla wychów,
przedszkoli. 14.40 •— Przegląd prasy 
literackiej. 14.50 — Recital fortep. 
15.10 — „Powracająca fala“ — Prusa.
15.30 — Dla świetlic dziecięcych. 16.00

•— Wszech. Rad. 16.21 — Pog. o ry
bołówstwie. 16.30 — Pół godziny mu
zyki tanecznej. 17.00— Wiad. 17.15 — 
Muzyka ludowa. 17.40 — Pieśń maso
wa. 17.45 — Kurs jęz. ros. 18.00 — 
Muzyka pop. 18.30 — Wszech. Rad. 
18.50 — W pracowniach naukowców. 
19.00 — Aud. satyryczna: „Wiosłem
po bałwanach“. 19.15 — Przegląd wy
darzeń. 19.30 — Muzyka i akt. 20.00 — 
„Przy sobocie po robocie“. 20.59 — 
Komunikat PIHM. 21.00 — Dziennik. 
21.26 — Wiad. sportowe. 21.30 — „Bo
lesław Bierut — życie i działalność“. 
21.45 — Aud. literacka. 22.15 — Rep. 
z wyścigu kolarskiego. 22.30 — Mu
zyka taneczna. 23.50 — Ost. wiad. 
0.01 — Komunikat PIHM dla ryba
ków.

Każdy, kto pragnie zdobyć SPO, 
winien startować w Biegach Narodowych

W całym kraju odbywają się od 4 bm. Biegi Narodowe. Im
preza ta — najbardziej masowa w naszym sporcie ma na celu, 
spopularyzowanie sportu lekkoatletycznego i dalsze upowszech
nienie kultury fizycznej.

W odróżnieniu od lat poprzed
nich, start w naszym wojewódz
twie był na ogół skromny. W 
pierwszym terminie (ubiegłej nie 
dzieli) liczba startujących była 
bardzo mała, o czym świadczy 
3.000 uczestników w całym trój 
mieście.

Wydaje się więc, że w dru
gim terminie Biegów Narodo 
wych nie zabraknie tych wszy 
stkich, którzy chcą zdobyć 
odznakę SPO i BSPO. Parnię 
tać bowiem należy, że bez 
udziału w Biegach Narodo
wych nie można uzyskać od
znaki.

Poniżej podajemy trasy bie
gów poszczególnych zrzeszeń o- 
raz datę i godzinę rozpoczęcia 
ich w trójmieście:

SZ STAL
10 bm. — koło Fabryki Opakowań 

Blaszanych, godz. 13.
11 bm. — Stocznia Gdańska godz. 8.
12 bm. — Stocznia Gdyńska, godz. 

17, boisko Stali.
SPÓJNIA

10 bm. — Technikum Przem. Spoż. 
godz. 15.

10 bm. — Żarz. Okręgu PGR, godz. 
12, boisko Amady w Gdańsku.

11 bm. — Centrala Techniczna, 
godz. 10.

WŁÓKNIARZ
11 bm. — Zw. W. Branż, Skórz., 

godz. 11, boisko Włókniarza w Oliwie.

13 bm. — Pasmanteria, godz.. 14.
OGNIWO

10 bm. — wszystkie koła sportowe 
Ogniwa w Gdyni, godz. 13, stadion

11 bm. — wszystkie koła sportowe 
Ogniwa w Sopocie, godz. 10, korty te 
nisowe.

11 bm. — wszystkie koła sportowe 
Ogniwa w Gdańsku, godz. 10, Al. Ro 
kossowskiego róg Roosevelta obok Te 
ätru Wielkiego.

KOLEJARZ
11 bm. — wszystkie koła sportowe 

na terenie swoich zakładów pracy 
z wyjątkiem Hartwiga (Gdynia), wy 
jeżdżającego do LZS do Wieżycy, gdzie 
razem będą startować, oraz Urzędu 
Morskiego (Gdynia), który startuje 
na boisku przy ul. Jana z Kolna.

BUDOWLANI
10 bm. — Prozamet, ZBIM, Biuro 

Projektów Morskich, godz. 13, sta
dion Budowlanych.

10 bm. — WPB (Gdynia), godz. 15, 
stadion Ogniwa.

11 bm. — ZBM 1 Technikum 
Bud. Miejskiego, godz. 9, stadoin Bu
dowlanych.

m
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kafdtann CJCimti
— Tak, mąż! — powtórzył pułkownik, a kiedy tylko sierżant 

Isgro wyszedł z pokoju, ciągnął dalej:
;—A zatem, pani, miss Janana, włada językiem koreańskim, 

angielskim, japońskim, francuskim i rosyjskim?
Janana skinęła głową.
— Taki amerykański gbur nie może zrozumieć, że dziew

czyna, należąca do jakiegoś ludu kolonialnego, posiada jakie ta
kie wykształcenie i kulturę — przemknęło jej przez głowę.

Pułkownik zwrócił się do Morrisona:
— No, drogi Karolu, stary przyjacielu! Właściwie to ja po

winienem podziękować tobie i wam wszj^stkim. Rozwiązaliście 
jeden z najpoważniejszych dla mnie problemów. Musiałem tutaj 
w Seulu szukać czterech tłumaczy, niezbędnych w moim sekre
tariacie. Tymczasem ty przyprowadziłeś mi wszystkich czterech 
w jednej osobie.

Słowa te przeraziły Jananę. Spojrzała rozpaczliwie na In
grid i pastora, myśląc jednocześnie:

— Jeśli już będę musiała wejść tu do pałacu, to chyba po to, 
by strzelić w łeb temu amerykańskiemu bykowi.

f— Tak — powiedział przytłumionym głosem Morrison i po
myślał: —-■ Swoją drogą ten mój stary przyjaciel Eddie, to okrop
na Świnia. Ma tutaj na zawołanie tyle tubylczych dziewcząt, 
a zachciewa mu się uwodzić właśnie Jananę.

Miller podszedł do Janany i oświadczył poważnie:
;— Będę ogromnie zaszczycony, miss Janana, jeżeli zechce 

pani zostać tłumaczką w moim sekretariacie. Przede wszystkim 
dlatego,, że należy pani do jednego z najstarszych i najznakomit
szych rodów w Korei i...

Janana przerwała mu sucho:
—. To ?e?t, niestety, niemożliwe. Jestem bardzo zajęta. Sta

ram się ulżyć niedoli biednych sierotek, pozostałych po amery
kańskich bombardowaniach.

Miller był bardzo zaskoczony tą odpowiedzią i zmieszany 
zdjął okulary.

— Nie miałem zamiaru obrazić pani. Proszę tego nie trakto
wać jako propozycję posady. Pani stanowisko w moim sekreta
riacie wyobrażam sobie jako honorowe. Taka współpraca jest 
bardzo zaszczytna. W ten sposób przyczyniłaby się pani do szyb
szego zakończenia wojny w waszym kraju, do dobrobytu ludno
ści. Wiecie przecież, ile czyni Ameryka dla dobra waszej oj
czyzny...

Towarzysze Janany spojrzeli na siebie zmieszani, a Ingrid 
poruszyła się niespokojnie.

Nie poznaję tej dziewczyny — myślała — zdawałoby się, 
takie miłe dziecko, a tutaj zachowuje się nienormalnie. Z taką 
żarliwością przyjęła w porcie Fu San wiarę chrześcijańską, a te
raz niemal otwarcie wypowiada swe buntownicze przekonania. 
Tak wiele dyskutowała z Oskarem! Czyżby ta dziewczyna była 
rewolucjonistką?!

— Co ci jest, córeczko? zwróciła się do Janany, widząc, że 
dziewczyna drży cała. — Nie czujesz się dzisiaj dobrze?

— Nic mi nie jest — szepnęła Janana, nie pozwalając ująć 
się za rękę. A potem głosem podniesionym i uroczystym oświad
czyła:

— Mr. Miller, ja opiekuję się sierotami w Misji i nie mam 
czasu współpracować z wami.

Wszedł podoficer z czarnymi wąsikami i podał pułkownikowi 
do podpisu rozkaz zwolnienia aresztowanego. Ingrid zaniepokoiła 
się, ale pułkownik podpisał rozkaz, nie czytając jego treści 
i zwrócił się do sierżanta:

— Bill, weźcie samochód i zaczekajcie przed domem na ko
reańską miss!

— Jest mi naprawdę bardzo przykro — rzekł — chętnie 
widziałbym panią w moim sekretariacie. Proszę się jeszcze nad 
tym zastanowić, miss Janana, proszę poradzić się także czcigod
nych rodziców i zawiadomić mnie o swej decyzji.

— Kiedy ci dam znać cośkolwiek o sobie, nie będziesz miał 
czasu zastanowić się nad tym! — pomyślała wychodząc dziew
czyna i na ustach jej wykwitł zagadkowy uśmiech. Dobrze ode
grała swoją rolę!

— Muszę opowiedzieć o tej wizycie Kimowi dziś wieczorem. 
Ciekawa jestem, czy Kim jest komunistą. A kim on jest właś
ciwie? — myślała dalej.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Wzrasta zainteresowanie konkursem sportowym
Członkowie Kadry Narodowej

uj niedzielnym meczu Bu do uila ni—Unia
Niedzielny mecz drużyn I-ligowych wywołał na Wybrzeżu 

wielkie zaintei'esowanie ze względu na ostatnie zarządzenie Se
kcji Piłki Nożnej GKKF, która dopuszcza do startu w dniach 11 
i 18 bm wszystkich piłkarzy Kadry Narodowej, którzy nie wyje
żdżają na spotkania międzynarodowe.
Tym samym zespół chorzow

skiej Unii zasilony zostanie pił
karzami ośrodka treningowego, 
który legitymować się może nie 
tylko zwycięstwami nad drużyna 
mi krajowymi, ale również suk
cesami w spotkania :h międzyna
rodowych.

Do tej pory nie znamy jesz 
cze dokładnie składu Śląza
ków, ale niewątpliwie będzie 

i on najsilniejszy, gdyż Unia ze 
j chce podnieść ' 2 pkt. swój 

stan posiadania w rozgryw
kach o Puchar ZMP. I zdobyć 
dwa cenne punkty. Obok Ba
szkiewicza, o którym donosi
liśmy w numerze wczoraj
szym, zagra również Dudek, coj 
niewątpliwie wzmocni trzon j 
obrony Budowlanych. Miksa! 
będzie więc mógł być wyko
rzystany w pomocy.

Przypominamy uczestnikom na 
szego konkursu sportowego, że 
kupony konkursowe w dowolnej 
ilości nadsyłać mogą pocztą do 
dn. 10 bm. (data stempla poczto 
wego), lub wrzucać do skrzynek z 
napisem „Konkurs sportowy“, u- 
mieszczonych w gmachu redakcii 
„Dziennika Bałtyckiego“ (Gdańsk

KONKURS SPORTOWY
DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO

11. V. 1952 r.
Budowlani (Gdańsk) 
Unia (Chorzów)

Wynik . . . . . . ,
dla...........................................
Nazwisko ......
Imię . i i i . , .
Adreo , t c s * * .

Zawód

Targ Drzewny 3 — 7) oraz w od
dziale naszej redakcji w Gdyni, 
ul. Mściwoja 9. Ponadto kupony 
konkursowe składać można w nie 
dzielę przed meczem w godz. 10 
— 17 na stadionie Budowlanych 
do specjalnych skrzynek z napi- 
sem„Konkurs sportowy“.

Dla zwycięzców konkursu prze 
widziane są liczne i cenne nagro
dy.

Jowett Jest obok Steela i Wooda naj
lepszym kolarzem w zespole angiel
skim, który po 7 etapach wysunął 

się w klasyfikacji drużynowej.

Dzisiejsze imprezy sportowe
W WEJHEROWIE najlepsi pię 

ściarze młodego pokolenia wal
czą w półfinałach mistrzostw ju
niorów. Początek o godz. 19 w 
sali miejscowej Unii.

WE WRZESZCZU w hali Bu
dowlanych rozpocznie się o godz. 
16 dwudniowy turniej siat
kówki, organizowany przez 
koło sportowo Zjednoczenia Inż. 
Morskiego z udziałem najsilniej
szych zespołów — Gwardii, Spój 
ni, Floty, AZS, Kolejarza — 
ZPGG i Budowlanych.

Dziś rozpoczynają się na Wy
brzeżu rozgrywki piłkarskie o 
mistrzostwo I klasy.

Zamówienia l wpłaty na prenumeratę „Dziennika Bałtyckiego“ przyjmują wszystkie urzędy pocztowe oraz listonosze. — Cena prenumeraty: miesięczna 4 zł 5 gr, kwartalna 12 zł 15 gr, półroczna 24 zł 30 gr. rocz
na 48 zł 50 gr, — „Dziennik Bałtycki“ można nabyć we wszystkich punktach sprzedaży dzienników | czasopisiy

—3-10143 — zam. 1751 Druk. GZG~Dom Prasy“ Gdańsk'


